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N ie s fo rn y  karze ł.
Gdańsk lekceważy sobie i Polskę 1 Ligę 

Narodów.
Gdańsk, to maleńki twór państwowy na pół tylko 

niezależny. Liczy on coś 350 ty*, mieszkańców, ale 
karzeł ten tak niesforny, zarozumiały i czapurny, że 
nie tylko Polska ma z nim nieustanne strapienia i kło
poty, ale nawet i Liga Narodów. A to wszystko dis 
tego, że zs nim stoją Niemcy, intrygując nieastannie 
i podburzając tego lihpsts, celem wykorzystania go dia 
swych własnych interesów. Gdańsk przez wieki całe 
należał do Pclski. Miał się przy Polsce debrze. Całą 
swą dawniejszą świetność, cały swój rozkwit zawdzięcza 
Polsce. I dzisiaj mu, choć tylko w luźnej znajduje się 
zależności od Polski, z tern bardzo dobrze. I daleko 
świetniejsza ma się uśmiecha przyszłość w miarę dal
szego rozwoju stosanków gospodarczych w Polsce, ale 
cóż z tego, kiedy zaślepieni szowiniści i płatni 
patrjoci gdańscy a raczej niemieccy z poświęceniem 
najżywotniejszych intereiów Gdańska, dążą do przywró
cenia dawniejszego stanu rzeczy, kiedy to Gdańsk 
odgrywał coprawda tylko rolę Kopciuszka, ale należał 
do niemieckiego Vatcrlandu.

Wiadoma rzecz, że finanse Gdańska od dawna 
dużo pozostawiają do życzenia, mimo niebywałego 
rozwoju handlu i ruchu gospodarczego portu gdańskie
go. Ale temu winien tylko Gdańsk sam sobie — bo 
utrzymuje on nietłychanie wielki aparat urzędniczy 
i administracyjny. A to dlaczego on to czyni? Otóż 
dla zachowania pozorów państwowości gdańskiej. Chce 
pokazać światu, że on przecież takicm państwem jak 
t każde inne, skoro ma taki aparat administracyjny 
jak inne. Czyni on tak, jak ów cierpiący na manję 
wielkości gospodarz, który utrzymuje piękne powozy 
i konie i nispotrzebną służbę, choć mu na to nie stać, 
tylko peto, aby uchodzić za wielkiego „pana“. Toteż 
Gdańsk dlatego w ciągłych znajdaje się tarapatach 
finansowych. Ale nie to jedyny powód jego mizerji 
finansowej. W Niemczech jest nadmiar urzędników, 
nadmiar inteligencji. Wszystko to pcha się do Gdańska 
na urzędy i stanowiska. Gdańsk ith przyjmuje, zapy
cha nimi najrozmaitsze niepotrzebne zupełnie urzędy 
i stanowiska najpierw dlatego, żeby zaimponować 
i mydlić światu oczy zbyt wielką ilością niemców w 
Gdańsku, a pozatem, żeby mieć z nieb na wszelki 
przypadek kadry wojskowe. O tern wie dobrze i Polska, 
ale też i Liga Narodów. Dlatego to zażądała ona, 
kiedy znów Gdańsk zwrócił się do niej o nową po
życzkę: „Zaprowadź u siebie oszczędność przez zmniej
szenie urzędników i urzędów, zredukuj swój niepo
trzebny aparat administracyjny, zatrzymaj z niego tylko 
tyle, ile ci potrzeba, a wtedy otrzymasz pożyczkę. 
Ale dla dogodzenia twym wielkopańskim manjom i dla 
uprawiania twej zdrożnej polityki na korzyść Niemców, 
my pieniędzy nie mamy".

Oczywiście, że takie same stanowisko zajęła 
i Polska, bez której przyzwolenia Gdańsk pożyczki 
zaciągnąć nie może. A co na to czyni Gdańsk? Otóż 
jakoby drwiąc «obie z Ligi Narodów i Polski i gwiżdżąc 
na wszelkie obowiązki, wynikające z traktatu wersal
skiego, rozpoczął poza plecami i Polski i Ligi Narodów 
bezpośrednie rokowsnia z niemieckiemi bankami w 
Berlinie o pożyczkę i otrzymał też ich zapewnienie 
otrzymania pożyczki w kwocie proponowanej przez 
Ligę, to znaczy w kwocie 30 miljonów guldenów na 
lat 25, w zastaw swego monopolu tytoniowego.

Umowa jeszcze aż dotąd nie zoztała podpisana, 
bo jednak Gdańsk obawia aię sprowokować aż tak 
bardzo Ligę Narodów, ale ma nadzieję, że Liga 
Narodów puści mu to bezkarnie i da wreszcie swój 
placet, —  tembardziej, że w Radzie Ligi Narodów 
obecnie zasiadają Niemcy, którzy przyrzekli Gdańskowi 
być jego adwokatem w Genewie.

Żywimy jednak nadzieję, że i Liga Narodów nie 
pozwoli na takie lekceważenie siebie i na zupełne opa
nowanie na razie gospodarczo Gdańska przez Niemcy 
a taksimo cbyba możemy się spodziewać, że i Polska 
zrobi użytek ze swego prawa i nie pozwoli Gdańskowi 
na to, co nie leży nawet w jego interesie, tyłka w inte
resie Niemców.

Narada w sprawie wejścia w życie konkordatu.
Warszawa, 5. 12. Wczoraj p. wicrprfmjtr Barta 

odbył dwa i półgodzinną konferencję z biskupami Sze
lążkiem, Łukomskim i Przeździeckim w sprawie wejścia 
w życie konkordatu.

Zatarg w górnictwie śląeklem.
Katowice. Wczoraj odbyły się układy w sprawie 

zarobków między pracodawcami a centralnym związkiem 
górników, którzy domagają aię 25 proc. podwyżki płac.

Jaż na wstępie rokowań związek pracodawców, 
kategorycznie odrzucił warunki górników, wmawiając 
w nich, że w dotychczasowych podwyżkach uzyskali 
nawet 4 proc. ponad normę obecnego postępu drożyzny.

Prawdopodobnie zatarg zlikwidować będzie miło
wała komisja arbitrażowa. O ile posiedzenie tej komisji 
nie odbędzie się przed 8 bm., to należy liczyć się z po
wzięciem uchwał na kongresie wszcchgórniczym, celem 
solidarnego wystąpienia w sprawach zarobkowych.

Odkrycie nowej kopalni soli w Polsce.
Lwów, 8. 12. „Gazeta Poranna“ donosi z Kcłe- 

myji, że podczas wiercenia za ropą w Luty pod K«ło- 
myją, natrafiono na pokład soli kamiennej grubości 30 
metrów, długości przeszło 2 kilometry. Pokład ten, 
przewyższający swym obszarem kopalnie soli kamiennej 
w Wieliczce, znajduje aię między dwoma świeżo wier- 
ccncmi szybami nafty. Nie jest wyktuczonam, że zaj
muje on daleko większy kompleks. Według obliczeń 
fachowców, pokład zawiera około 300 miljonów ton 
soli, warte ści ponad 30 miljardów zł.

S a n a c ja  f in a n só w  G d a ń sk a .
Polski punkt widzenia na «zdrowienie gospodarki gdańskiej.

Genewa, 6. 12. Komitet finansowy zaprosił na 
dzisiejsze posiedzenie generalnego komisarza Straafcur- 
gira celim przedstawienia poglądów Rządu Pclakitgo 
na sprawę sanacji finansewej Gdańaka. Komisarz ge
neralny podkreślił, iż tanicjs finansowa Gdańska leży 
w interesie Polski, która jest złączona z Gdańskiem 
ściałcmi węzłami gospodarczemi.

Aby sanacja Gdańaka była rzeczywiatą i trwałą, 
musi aię ona oprzeć zdaniem kół polskich przedewazy- 
stkiem na racjonalnych oszczędnościach budżetowych.

W dalszym ciągn posiedzenia, komitet przedysku
tował szczegółowo sprawę redukcji urzędników gdań
skich, oraz sprawę redukcji pensji, postanawiając poddać 
tę kwestję ekspertyzie prawników.

O b ra d y  S e jm u  10  bm .
We wtorek dnia 7 bm. w południe przybył do 

Sejmu wicepremjer p. Baitel i odbył z marszałkiem 
Sejmu p. Ratajem półgodzinną rozmowę w sprawie 
wniesienia do Izby projektu ustawy o prcwizorjam 
budżetowem na pierwsze półrocze roku 1927.

Po wizycie p. Bartla, p. marszałek Sejmu udał się 
do Belwederu, gdzie konferował z premjerem, marsz. 
Piłsudskim, dość długo. Tematem rozmowy były 
wyłącznie kwcstjc, związane z programem prac Sejmu, 
w szczególności najbliższego posiedzenia Izby, d. 10 bm.

Po powrocie z Btlwedcru p. Rataj polecił nie
zwłocznie wydrukować porządak obrad piątkowego 
posiedzenia plenarnego, który zawiera miądzy innemi: 
pierwsze czytanie prowizorjum budżetowego na 1. kwar
tał 1927 r. oraz sprawozdanie komisji prawniczej w 
przedmiocie uchwalenia mocy prawnej rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 4 listopada 1926 r.

o karach prasowych.
Postawienie prowizerjum wskazuje, iż rząd pragnie 

rozważanie tej kweatji przyspieszyć ze wzgiędu
na zbliżające aię święta.

Prowizorjum to Rada ministrów uchwaliła. Wyra
ża aię ono w ogólnej kwocie 489,317.740 zł polakich 
w zupełności «okrytych dochodami. W «rcwizoijam 
przewidziano 10 prcc. podwyżkę uposażeń pracowni
ków państwowych.

Po pierwszem czytaniu, przyeztm nie są przewi
dziane rozprawy ogólne, prowizorjum będzie przesłane 
do komisji budżetowe] Sejmu.

Co do dekretu prasowego, to według wszelkiego 
prawdopodobieństwa zdaje się być wykluczone, aby 

t rząd wyciągał jakieś konsekwencje, w razie jego ueby- 
i lenia przez Sejm. ,

----------------  •

„ P r a w ic a  N a r o d o w a “ za  r z ą d e m  m a rsz .  P i łs u d s k ie g o .
Kraków, 6. 12. W poniedziałek po południu od

było się pod przewodnictwem Zdzisława Tarnowskiego 
posiedzenie wydziału „Prawicy Narodowej*, z udziałem 
delegatów wydziałów stronnictwa z Warszawy i z Ło
dzi, na którem uchwalono szereg rezolncyj, wyrażających

m. in. życzliwe nstosnnkowanie aię wobec rządn marsz-'; 
Piłsudskiego oraz gotowość współpracy z rządem 
przy organizowaniu ustroju pr ńitwowego opartego na ay-' 
sternic reprezentacyjnym przy uwzględnieniu rozwoje; 
społecznego i gospodarczego.

lak Niemcy umieją robić reklamę z wyniku wyborów na G. Śląsku.
Berlin. Związek „Oberscblesiscber Kulturverband“, 

liczący kilka tysięcy członków na niemieckim Górnym 
Śląsku uchwalił przesłać do Rady Ligi rezolucję w spra
wie wyborów gminnych na Górnym Śląsku. Rezolucja 
nazywa wynik wyborów „niezwykle dobitnym dowodem

nicmieckcści Górnego Śląska, który wskazuje, że poj 
dział Górnego Śląska był błędem historycznym* iwzy-i 
wa Ligę Narodów do rewizji orzeczenia, ustalającego! 
granicę polsko-niemiecką na Górnym Śląsku.
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Nie stracisz grosza na oszczędności! 
W a rto ść , k tó r ą ś  nam  d a l, o t r z y m a s z  ' 

z p ro ce n tem  z pow rotem  I I
Przyjm ujem y oszczędności w z ł o t y c h  | 

w z l o c i e  począwszy od 100— z ło ty ch  w 
z lo c ie  i płacimy za złożone w kłady z ło te  8

za wypowiedzeniem kwartainem 4' 2°|0 
„ „ póirocznem 5%
„ „ rocznem 6%

O b y w ate lk o ! O by w atelu ! Oszczędzaj 
i ucz oszczędzać dzieci twe, gdyż oszczędność 
jest fundamentem dobrobytu i szczęścia. P ie
niądz złożony w instytucji naszej pomnaża 
się a z czasem wzrastają z drobnych sum wiel
kie kapitały. Pam iętaj, że każdy grosz oszczę
dzony dziś, może Cię w przyszłości poratować 
w ciężkiej potrzebie.

Nie m arnuj pieniędzy niepotrzebnie, lecz 
złóż je  na z ło te  kon to  o s z cz ę d n o śc io w e  w

Kasie Oszczędności 
P cw . Lubawskiego

w  N o w e m  m i e ś c i e ,
której biura mieszczą się w S ta r o s tw ie  lub 
w O ddziale w Lubaw ie przy u l. K uppnera. 
K asag O szczęd n o ści posiada p e  w n o ś  ć  

p ujp i I a r  n ą .
G w aran tu je  za nią c a ły  pow iat lu b aw sk i

majątkiem swoim i dochodami.



Znaczna udogodnienie dla naszych 
Szan. Czytelników, mieszkających w 
północnej części powiatu lubawskiego.

Aż dotychczas skutkiem okrężnej drogi, 
którą szła nasza gazeta, a mianowicie przez 
Jabłonowo, do miejscowości Biskspiec, Lipinki, 
Łąkorz, Ostrowite, S Karlin, Scwarcenowo 
i t. d , docierała ona aż trzeciego dnia po jej 
wydania, tracąc znpełnie przez to na aktaal- 
ności, tak, że mieszkańcy wyżej wymienionych 
okolic ani nie mieli nawet chęci abono wanta 
naszej gazety. Obecnie wreszcie nasze zabie
gi w kiernnkn osunięciu tej niedogodności, 
znalazłszy życzliwy posłach n miarodajnych 
czynników odniosły pożądany skntek — a mia
nowicie odtąd »Drwęca* przekazywana będzie 
nie do Jabłonowa, ale do Radomina. skąd przez 
osobnego posłańca pocztowego przenoszona 
będzie do Jamieinika, a stamtąd na miejsce 
przeznaczenia. W ten sposób nasi Szan. Czy
telnicy otrzymywać ją będą już następnego 
dnia. Żywimy nadzieję, że to ndogodmenie 
nasi abonenci powitają z zadowoleniem, i sta
rać się będą o przysporzenie nam nowych Czy
telników i aboaentow w tycń okolicach. — 
Wszyscy abonenci otrzymają' w podarunku na 
Gwiazdkę piękny kalendarz ilustrowany, który 
na święta dostarczy im pożytecznej i przyjem
nej lektnry.

Wiadomości«
N ow em iasto , dnia 10 grudnia 192# r.

Kalendarzyk. 10 grudnia, Piątek, Domku Loret.M elckiad.
11 grudnia, Sobota, Damazy, pp, w.
12 gradnia, Niedziela, 3 Adwentu. M arja 

Wschód słońca g. 8 — 2 m. Zach. słońca g. 15 — 44
¡Wschód księżyca g. 12 — 38 m. Zach. księżyca g. 22 — 54 m ,

Z miasta i powiatu
Konferencja wywiadowcza w szkole 

po wszech mej.
N ow em lasto. W niedzielę, dnia 12 bm. o godz. 

3-citj po pot. odbędzie się w tutejszej szkole po
wszechnej konferencja rodzicielska, na którą Szan. rodzi
ców oraz opiekunów dziatwy naszej, uprzejmie zaprasza

Grono nauczycielskie.

S m u tn y  o b ja w .
N ow em iasto. W sobotę wieczorem, przed pew

nym lokalem naszego grodu, publiczność mogła usły
szeć dzikie hiłaiy i krzyki, jakie wyprawiali pijani 
goście w lokalu. I rzeczywiście spora ilość ładzi stała 
pod lokalem, dziwiąc się, że w lokalu zawsza tak spo
kojnym, odbywają się karczemne bardy.

Jakże jednak smutne są to objawy, skoro jak się 
dowiadujemy, owym hałasującym gościem był pewien 
obywatel ziemski z powiatu, który zrobił z siebie urą
gowisko i wywoływał zgorszenie pabliczne swojem 
zachowaniem się. Sinatne to, że właśnie ci, którzy 
winni świecić przykładem, wprost gorszyli obecnych, 
mimo protestów bezradnego gospodarza lokalu. Pan 
tan popisywał się swoją natarą szeroką, tak dalece, że 
z pogardą rzucał o ziemię rulonami bilona, tak, iż cała 
podłoga pokryta była pieniędzmi, ku arągowitku obec
nych tam ziemian nicmców, którzy ironicznie uśmiechali 
się pod nosem, z panka, który widocznie ma ze dużo 
grosza.
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G Ł O W Y  DO P O Z Ł O T Y .

(Ciąg dalszy).

Rad, że ułożyłem się w ten sposób z moim opie
kunem, pożegnałem go i wróciłem do domu państwa 
Wiele grodzkich.

Przepędziłem w ich domu resztę czasu, który mi 
zostawał do chwili odjazdu. Po obiedzie miałem dłagą 
rozmowę z Hzrmiaą i uległem powtórnemu z jej stro
ny śledztwu co do Eisi, którą kochałem, co też Her- 
minie wyznałem. Sam «obie nigdy z pewnością nie 
spowiadałem się szczerzej z moich uczuć, jak to uczy
niłem przed nią. Jak każda kobieta, brała oca całą 
1ę drobną moją sprawę więcej na ser jo, niżby na to 
zasługiwał romans studencki. Podzielała ona o mnie 
zapełme zdanie O. Makarego, w którego oczach 
byłem ósmym cudem świata, doskonałością nie zrów
naną, genjaszem przypadkowo tylko zabłąkanym na ten 
padół płaczu. Przyjaciele tego rodzaju widzą naszą 
przyszłość zawsze w różowych barwach, nie sądzą, by 
ktokolwiek mógł nie uznać naszej wyższości, by jaka
kolwiek przeszkoda zatrzymać nas mogła w triumfal
nym pochodzie przez świat. Że kochałem Elwirę, 
zdawało się jedyną troską Hermmy, jedyną chmurką, 
którą odkrywała na jasnym widnokręgu mej przyszłości. 
W kcńcu przyrzekłem Herminie, że jej będę przesyłał 
listownie dalszy ciąg moich zwierzeń.

Wieczornica oświatowa.
N ow em iaeto. W sobotę o godzinie ósmej wie

czorem, w zali gimnazjalnej wyświetlił p. prof. Górecki 
podróż Nansena do bieguna północnego. Ciekawy ten 
wykład ilustrowany pięknemi, kolorowcmi przezroczami, 
wzbudził niemałe zaintereaowanie, a czcigodnemu Re
ferentowi na podziękowanie za trud przyniósł rręsiste 
oklaski. We wieczornicy uczestniczyła przeważnie 
młodzież i garstka inteligencji, brak było atoli zupełnie 
wszystkich innych warstw społecznych, nie było ani 
robotników, ani rzemieślników, ani kupców ani urzędai- 
ków. A szkoda wielka. Takie pouczające i zajmujące 
wykłady przydałyby się wszystkim. Małe wstępne 
— 20 gr. umożliwia branie udziału i najbiedniejszym, 
a przecież i te 20 groazy nie koniecznie są warunkiem 
uczestniczenia w wieczornicy. Dla uboższego jest wstęp 
i bezpłatny. Doprawdy, że dziwić się należy temu 
brakowi zrozumienia dla oświaty i tej obojętności 
względem niej.

Przeciiż nie samym Chlebem żyje człowiek. Dech 
ludzki pragnie wiedzy, pragnie szerszego widnokręgu 
dla siebie, przecież na to dał Pan Bóg człowiekowi 
rozum, aby go coraz więcej rozwijał, a tu zupełna 
obojętność, wprost niechęć!

Apelujemy do wszystkich towarzystw, a przede- 
wszystkiem do ich zarządów, aby raczyli zachęcić 
członków do korzystaaia z wykładów T. C. L„ które 
w porze zimowej odbywać się będą często i to wie
czorem, gdzie każdy wolny od pracy i obowiązku 
może brać w nich udział.

Koncert symfoniczny orkiestry Lubawskiego 
Seminnrjum Nauczycielskiego.

N ow em iasto. Dnia 5 grudnia orkiestra lubaw
skiego Seminarjum Nauczycielskiego niecodzienną nam 
sprawiła ucztę duchową. Przez kilka godzin, sala za- 
pełaicna gośćmi, rozbrzmiewała koncertem doborowym, 
nieustępującym co do jakości inaym wykonywanym 
przez siły fachowe. Jeżeli się zważy, że to młodzi 
dopiero adepci sztuki muzycznej, że co rok trzeba chór 
uzupełniać nowemi, niewyrobionemi siłami, i z nowa 
rozpoczynać, to podziw ogarnia dla tak znakomitych 
rezultatów, które się osięgnęło. Ś wiadczą one i o nad
zwyczajnej sile woli i o niezwykłym talencie p. Dyry
genta, jako i o wielkim zapale dla kultury muzycznej 
ze strony młodzieży seminaryjnej. Bogaty program —  
były występy orkiestry symfonicznej i sola skrzypkowe 
i śpiewy chóru męskiego — wdzięcznie urozmaicał 
całość.

Szczególny zachwyt zyskały sobie sola skrzypkowe 
p. mec. Petifego. Jego artyzm z martwych strun 
skrzypkowych wydobywał wprost czary tonów i dźwię
ków. To też każdemu jego występowi towarzyszyły 
żywiołowe popiostu oklaiki. Szczera, niekłamana sym- 
patja i żywe uznanie należy się całemu zespołowi Mu
zycznemu, i żi trudy i pracę, podjęte dla sztuki mu
zycznej i za uprzejmienie nam jej czarem i wdziękiem 
choć kilka godzin naszego tak aż nazbyt szarego i mo
notonnego życia małomiejskiego.

Na kuchnię ubogich
złożyli: p. Cbełkowski Bernard 1 ctr. soli i 75 sztuk 
śledzi, p. Kurzętkowsti 3 ctr. ziemniaków, Rolnik Spół
dzielnia 1 ctr. grochu, Grosshandelsgesellsctuft 20 ctr. 
ziemniaków, p. Domejko Prangowizna 5 ctr. ziemaia- 
ków i 5 ctr. marchwi.

Ofiarodawcom składam w imieniu ubogich miasta 
serdeczne „Bóg zapłać“ —  z prośbą o dalsze ofiary.

Nowemiasto n. Drwęcą, 7. grudnia 1926 r.
Kurzętkowski (—) burmistrz m.

Przytrzymanie włamywacza.
J a m ie la ik .  W ostatnich dniach straż graniczna 

w leaie przy Jamieiniku przytrzymała osobnika zamie
rzającego przekroczyć granicę do Niemiec bez legity
macji. Odprowadzony do komendy Pol Pańitw. podał 
fałszywe nazwisko i używał wszelkich wykrętów i szukał 
sposobności wydobycia się z rąk policji. Komenda Pol. 
Państw, poruszywszy cały aparat kryminalny stwierdziła,

Nareszcie, po rzewnem pożegnaniu państwa Wie- 
logrodzkich wyszedłem. Na ulicy spotkałem ks. Olszy- 
ckiego, odprowadził mnie do hotelu, po drodze mówi
liśmy o domu państwa Wielogrodzkich, którego ksiądz 
wikary był dawnym i wiernym przyjacielem. Przejęty 
on był uwielbieniem dla komornika i dla jego żony, 
a o Herminie powtarzał, że to aniół nie dziewczyna.

— Nie będzie nigdy szczęśliwszego człowieka, jak 
ten, który się z nią ożeni. A czy wiesz Elmundeie, 
kto będzie tym godnym zazdrości śmiertelnikiem?

— Nie wiem... jakto, czy Hermina już może zro
biła wybór?

—  No, no, nie udawaj —  rzekł ksiądz, klepiąc go 
po ramienia — wiesz przecież lepiej odemnte!

—  W istocie... nie wiem — odparłem zdziwiony.
—  Cha, cha! wszak od dzieciństwa łączy was ta

kie przywiązanie, że ktokolwiek patrzy na was Drzewi- 
dzieć może łatwo, |ak to się skończy! Ale mój Elmun- 
dzie — dodał ksiądz, zatrzymując się i patrząc mi su
rowo prawie w oczy —  jakkolwiek wiem, że prowadzisz 
się wzorowo, i mam nadzieję, że nigdy nie zasłużyłeś 
na naganę, to musisz być bardzo dobrym i zacnym 
człowiekiem, nim na taki akarb zasłużysz! Pamiętaj, 
że jakkolwiek stary już jestem, to mam nadzieję, że mi 
Bóg pozwoli was pobłog sławić. Pamięta), że musisz 
ją kochać i szanować, ubóstwiać jak anioła I SI ach aj 1 
— tu ksiądz porwawszy mnie w swoim zapale zt barci, 
trząsł mną jak gruszą — słuchaj, gdyby kied» Hermina 
z twojej winy miała chwilę zmartwienia, oędotsz ze 
mną miał do czynienia. Co ty myślisz, czy jest kto

S y lw e tk i n o w o m ie jsk ie .
n i .

Zagadka.
Nosi główkę jik  makówkę na tyczce z po woja,
A do brzucha wciąga ducha, bo nic zna napoją.
Tak jest słaby, mocny Boże, od owej djety,
Że z przechadzki kiedy wraca, prosto włazi w bety. 
Póki życia nie znał żony, ani cudzej rzeczy,
Jak nieprawda, niechaj przyjdzie i niechaj zaprzeczy.

IV.
Z M oniuszki (S to i Ja w o r ) .

Stoi jawor wedle wody, a kiwa, się kiwa...
„Stuchaj panie, panie młody" tak na ładzi wzywa, 
.Nie tak, nie tak, panie tego.,, było w Polsce—małej, 
Gdym się kiwał w lat zaranie, kiwał z duszy całej,
Bo na moim panie listku, na listku z jawora 
Siadał Hermes lab Apollo albo inaa zmora,
I tak wzniosie a tej wody głosił mi androny,
A że usecbł gnat mój młody, wypadł wąs golony. 
Dzisiaj prawem przeciążona schnie mi także głowa. 
Niema panie, jako była młodość jaworowa 1"

że nazywa się Władysław Gabriel, poszukiwany przez 
Prokuratorję w Toruniu za kilkakrotne włamania i kra
dzieże. Jak się dowiadujemy poszukują go również 
za włamanie władze niemieckie.

Śmierć wskutek udaru serca.
L u b aw a. Dnia 6 bm. urzędnik Straży Celne- 

podczas pełaienia służby na drodze pomiędzy Rodzoj 
nem, Raczkiem a Borkiem napotkał furmankę jedno
konną, a przy niej znalazł leżącego, nieżywego męż
czyznę w podeszłym wieku. Uwiadomiono natychmiast 
posterunkowego w Rodzonem; ten ze swej strony 
doniósł o wypadku do sąda pow. w Lubawie. Komi
sja sądowa zarządziła na miejscu wypadku oględziny 
zwłok i zawezwała p. dr. Brassego, który stwierdził udu 
serca.. Wskutek tego orzeczenia, polecono wydanie 
zwłok rodzinie. Po bliższych dochodzeniach skonsta
towano, że jest to rolnik Fr. Pokojski z Byszwałdu.

Teatr w Lubawie,
L u b aw a. Tow. śpiewu św. Cecylji wystawia w 

niedzielę, daia 12 bm. o godz. 7 ljt wieczorem na sali 
pana Kowalskiego teatr, dramat reliigjny w 5 aktach 
p. t. .Pasterka" przez ks. Kadeta. Apeluje aię więc 
ne tej drodze do Szanownego Obywatelstwa o łaskawe 
poparcie z swej strony. Bilety wcześniej nabyć można 
w Filji „Drwęcy" i w sam dzień przedstawienia wie
czorem przy kasie.

Czys y dochód przeznacza się na cele dobroczynne.

Zebrania Kółek rolniczych.
M a rz ę c ice . Zebranie Kółka Rolniczego odbyło 

się dnie 7. XI. 26 zebranych było 17 członków. Pan 
Prezes wygłosił odczyt na temat: .O  długo termino
wym kredycie", który wywołał ożywioną dyskusję.

Przyszłe.zebranie odbędzie się dnia 12 bm.
T y lic e . Zebranie tutejszego Kółka rolniczego 

odbyło się dnie 5. XI. 26 r., z zarząda obecni byli wszyscy.. 
Referat o hodowli bydła wygłosił p. prezes. W dys
kusji zabierali głos pp. Kopiński i Czachorowski.

Przyszłe — walne zebranie dnia 7. 1, 26.
M ik o ła jk i. Zebranie Kółka Rola. odbyło sig 

dnia 5. XII. 26. Na zebranie przybył lustrator kółek 
p. Serożyńtki z Lekart. Pan prezes zagaiwszy zebranie, 
kilka ałów poświęcił pamięci zmarłego członka Kwiat
kowskiego, którego pogrzeb odbył się w sobotę. Ze
brani przez powstanie uczcili pamięć zmsrłago. Następ
nie udzielił głosn p. Serożyńskiemu, który wygłosi! 
najpierw referat o .organizacji gospodarstw" a następ
nie zdał sprawozdanie z całorocznych prac sejmiku 
powiatowego. Obydwa referaty wywołały obszerną 
i ożywioną dyskusję.

zdolnym odpłacić miłość takiego serca, czy jest kto 
godnym taką dziewczynę zaprowadzić do ołtarza ? Nie 
mój Edmundzie, jakkolwiek jesteś biednym sierotą, to 
urodziłeś się w czepku i Opatrzność, odjąwszy ci ro
dziców, rzuciła cię na łono najzacniejszej, najszlachet
niejszej rodziny ! No, bądź dobrej myśli, mój chłopcze
—  tu dla odmiany, ks. Olazycki począł mnie ściskać 
i całować — wyrosłeś tu jak młody dąb, za sześć lat 
skończysz atudja, obierzesz sobie zawód i pieczone 
gołąbki wlecą ci same do gąbki 1 Ona ciebie tak kochali

To, co mi mówił ksiądz Olazycki, było dla mnie 
tak nowem, tak niby wydawało się naturalnem, a tuk 
leżało o tysiąc mil od mojego własnego punktu widze
niu cułej rzeczy, że zakłopotanie moje było bez granic.

— Hermina kocha mnie jak brata, i ją ją także
—  wybełkotałem na koniec.

—  Smarkaczu! Ja  ci powiadam, że ja znam Hes- 
minę, lepiej niż ty, że ja wiem, co ona myśli i co czu
je. Powiem ci, kocha cię po Bogn i po rodzicach, 
więcej niż wszyatko w święcie.

Zwiesiłem głowę na piersi, pod wrażeniem tego, 
co słyazałem; ksiądz Olszycki wziął to zapewne o» 
znak ukorzenia się przed jego apostrofą, i uciął nagi* 
rozmowę o tym przedmiocie zapytaniem, czy upatrzy
łem już sobie jaki zawód. Odpowiedziałem mu, ż# 
trwam ciągle w postanowieniu zostania profesorem» 
prawdopodobnie profesorem matematyki lub nauk przy
rodniczych, bo spostrzeżono w szkołach, że do tych 
przedmiotów mam najwięcej talentu. (C. dL nu)



T a k  s p ie s z y  p. O p ie s z a ls k i

aa pocztę, aby zamówić jeszcze na grudzień 
«^Drwęcę* skoro się dowiedział od sąsiada, że 
prócz gazety otrzyma jeszcze w dodatku na 
(i, Gwiazdkę piękny Kalendarz książkowy.

Ostatn ie  wiadomości.

Z e b ra n ie  K ó łk a  R o ln icz eg o .
Radom no. Deia 28. XI. br. odbyło się zebranie 

kółka rolniczego, które zagaił p. prezes przy obecności 
18 członków.

Po odczytania protokołn z ostatniego zabrania 
poraszył p. prezes sprawę odbywania się zebrań Kółka, 
i stwierdził, że z powodu zaprowadzonej zmizny odby
wania się zebrań, zaznaczyło się znaczne zachwiania 
kółka, o ezem świadczy liczba członków biorących 
adział w żebranin, dawniej a obecnie.

Wobec tego obecni powzięli decyzję, że zebrania 
będą zię odbywały jtk  poprzednio po I nabożeństwie 
w każdą ostatnią niedzielę miesiąca.

Ze względu na święta Bożego Narodzenia odbędzie 
się przyszłe zebranie w niedzielę, d. 2 stycznia 1927 r.

Następnie odczytał p. prezes broszurkę o .choro
bie pyska i racic* (pryszczyca), jakie należy zastoso
wać środki ostrożaości, aby ochronić inwentarz od 
tej choroby, czem słuchaczy bardzo zainteresował.

Po odczytaniu artykalu z .Kłosów* , 0  pielęgno
wania i karmienia inwentarza żywego w czasie zimy* 
wywiązała się ożywiona dyskusja.

Następnie zabrał głos p. Bieniaszewski, zdając 
sprawozdanie z ostatniego posiedzenia Sejmiku Powia
towego, czem ohecnjcb nie bardzo pocitazył, miano
wicie co dotyczyło powiatowej opłaty drogowej na 
rok 1927. Na tern zakończył p. prezes zebranie.

Z ab aw a połączon ych  to w a rz y stw .
S k a r l in .  Dnia 17. XI 26. r. odbyła się zabawa 

połączonych Towarzystw miejacowych. Takowa wy
padła bardzo dobrze. Tow. Powst. i Wojaków Ode
grało teatr .Sieroce wiano*. Amatorzy wywiązali się 
ze swych ról bardzo dobrze. Śpiewy, bardzo adatnie 
wykonało miejscowe Tow. śpiewu, deklamacje zaś 
Kółko Rolnicze i Zjednoczenie zawód. Całość wypadła 
ku ogólnemu zadowoleniu.

Największe zaciekawienie budziła aukcja amery
kańska. Zając, darowany przez wójta p. Leśniaka 
z Wawrowic, przyniósł na aakcji 70,50 zł. Czysty 
zysk w wysokości 59,75 zł przeznacza się w połowie 
na miejscowe Tow. Ccytelni Lądowej i P. L. O. P. P,

Z Pomorza.
W ezw an ie .

B ro d n ica . Urząd Skarbowy podatków i opłat 
skarbowych przypomina, ża terminy podatków państ 
wowych od nieruchomości za III kwartał i podatku 
od lokali i placów niezabudowanych za IV kwartał za 
rok 1926, upłynęły w dnia 30. listopada b. r.

Na zasadzie przepisu § 17 instrukcji o przymuso- 
wem ściąganiu państwowych podatków i opłat tedzież 
innych należności skarbowych z dnia 17 maja 1926 r.

Warszawa, 10. XII. Wczoraj odbyły się w 
Krakowie obrady zarządu głównego „Wyzwo
lenia“, na których uchwalono rezolucję, stwier
dzającą niezrealizowanie dotąd przez raąd 
szybszego wprowadzeaia w życie uutawy o re
formie roluej, traktowanie przez rząd po macosze 
mu szkolnictwa, fałszywej polityki w sprawie 
dekretn prasowego oraz szereg innych zarzu
tów pod adresem polityki rządu, co zmusza 
.Wyzwolenie“ do zachowania wobec obecnego 
gabinetu wolnej ręki.

Dziś o godz. 2-ej w nocy, na stacji Ruda- 
Talnpska, pow. garwollńsklego posterunkowy 
dostrzegł złodzieja kolejowego, którego chciał 
aresztować. Złodziej rzncii się do ucieczki, 
dając kilka strzałów, którerai posterunkowego 
położył trapem, .sam zaś zbiegł.

Dla braku zamówień, wstrzymany został 
eksport węgla polskiego do Anglji, kierowa
nego dotąd na Hamburg.

W kołach zlbilonych do rządu, utrzymuje 
się wiadomość o mającym nastąpić w najbliż
szym czasie przesunięcie gabinetu w stosunku 
do mniejszości narodowych, w szczególności do 
mniejszości ukraińskich. W rachubę wchodzi

przedewazystklem sprawa zorganizowania wyż
szej uczelni w Polsce.

W przyszłym  tygodniu Rada M inistrów  
zajm ie się  spraw ozdaniem  z kom isji T rz e c h , 
pow ołanej do uzgodnienia poglądu nad sp raw ą 
zakazu wywozu zboża. W obec tego, iż kom isja 
n ie  doszła do porozum ienia w szczególności 
zaś min. N iezabytow ski, rep rezen tu jący  w d al
szym ciągu  kieru nek  bezw zględnie p rzeciw ny, 
ostateczna d ecyzja należy w te j sp raw ie  do 
Rady M inistrów .

W czora j obradow ał klub zjednoczenia n ie 
m ieckiego, w którym  u jaw n ił się  pow ażny 
rozdźw ięk, w szczególności posłow ie ś lą scy  
n ie  bez zw iązku z ostatniem i w yboram i komu- 
nalnem i w te j d zieln icy  zaatakow ali dotych
czasow ą lin ję  p olityki czynników  m iarodajnych 
sejm u, klub n iem iecki oskarża je  o nadm ierny 
oportunizm  w stosunku do rządu.

P erson el ja  poselstw a polskiego w M oskw ie, 
k tóre ma być obsadzona na nowo, n>e została  
dotąd ustalona. O stateczna decyzja  w te j sp ra 
w ie zapadnie 20 bm., co ma być term inem  w y
jazdu do M oskwy nowego posła P atk a .

(Dz. Uf z. Min. S r . N° 15 poz. 168); wzywa się płat
ników do uiszczenia wymienionego wyżej podatku, 
najpóźaiej w ciągu dni 14 od daty niniejszego wezwa
nia, a to pod rygoiem przymusowego ściągnięcia wraz 
z kosztami egzekacyjnemi i karami za zwlokę.

Urząd Skarbowy Podatków i Opłat akarbowycb.

D ie c e z ja  ch e łm iń sk a .
W dniu 12 bm. udaje się J .  E . ks. Biskup Sta

nisław Wojciech Okoniewiki w podróż do Rzymu, 
Dnia 7 i 8 bm. odbędzie wizytację Zakłada Najśw. 

Marji Panny Anielskiej w Kościerzynie.

D z ia ł p o ra d  p ra w n ych .
P a n a  J .  S .  S .  100 . 1. 3000 mk. hipoteki z roku 

1907, przedstawia wartość 553 zt 50 gr. Za 4 lata od 
tego kapitału należy się procent po 4l/4 t. j. kwota 
94 zł 10 gr. Razem tedy kapitał i procenta wynoszą 
647 zł 60 gr.

P a n a  M. z S c . Reszta ceny kupna z paździer
nika 1919, 25000 mk., przedstawia wartość najwyższą
5952 zł.

O ile uchwala Sądu Okręgowego nie stała się 
jeszcze prawomocną, możnaby wnieść zażalenie nie- l 
ważaości z powoda naruszenia ustawy, bowiem wyższe 
przerachowanie jak w skale 1 i 2 ustawy waloryzacyj
nej jest niedopuszczalne. Należy przypuszczać, że 
w uchwale tej zaszła pomyłka, lab data kapna jest 
wcześniejsza.

Co do moratorjam, to narazić jest tylko projekt; nstawa 
jeszcie nie wyszła. O ogłoszenia ustawy zawiadomimy 
czytelników w pouczeniach naszego pisma.

P a n a  A. P . z L . 1000 mk. reszty ceny kupns 
z rokn 1911, przedstawia najwyższą wartość 1230 zi. 
Jest to jedaak najwyższe przeliczenie i wobec spadku 
wartości gruntów, właściwą wartość może ustalić sąd. 
W przybliżeniu przelicza się zwyczajnie na 60°/o tj 738 zł.

R u c h  to w a rzy stw ,
N ow em iasto . Zebranie Tow. Ludowego odbędzie się 

w niedzielę, duia 12 grudnia 1926 r. o godzinie 4-tej po 
poł, w lokalu p. Jank jwskiego. O punktualne przybycie 
P1̂  Zarząd.

L ubaw a. Zebranie Związku Inwalidów Woj. R, P. 
odbędzie się w niedzielę, dnia 12. grudnia br. na sali pana 
Kochańskiego, o godz. 1 po poł. na które zaprasza się wszyst
kich Ciłonków. *  Zarząd

Ostatnie wiadomości polityczna.
U staw a e m e ry ta ln a  n ie  będ zie  zm ien ion a.

Wśród urzędników wielkie zaniepokojenie wywo
łały wiadomości o zamierzonej nowelizacji ustawy eme
rytalnej dla pracowników państwowych, która miałaby 
znacznie pogorszyć dotychczasową ustawę. Z miaro
dajnej strony dowiadujemy się, że podobne projekty 
rzeczywiście istniały, w tej chwili jedaak nie są po
ważnie brane w racbubę. Wogóle cała sprawa o za
bezpieczeniu emeiytalncm pracowników państwowych 
znajduje się w kemisji międzyministerjalnej i będzie 
szczegółowo rozważona, tak, że w najbliższym czasie 
żadnych zamian zmierzających do pogorszenia sytuacji 
pracowników państwowych przewidywać nie należy.

Z w ro t domów z czasó w  p rz e d re w o lu cy jn y ch  
w  R o s ji .

Warszawa. Ministerstwo spraw zagranicznych 
otrzymało sensacyjne zawiadomienie, że rząd sowiecki 
wydał dekret, upoważniający autonomicznie repnblizi do 
zwrócenia domów mieszkalnych w miastach właścicie
lom z czasów przedrewolucyjnych. Skrawa powyższa 
jest niesłychanie ważna dla całego szeregu obywateli

* polskich, wobec czego rząd polski rozpoczął natychmia-
* stowe kroki celem podjęcia odpowiedniej akcji.

K ró lo w a R u m u n ji w r ó c iła  do k r a ją .
Bukareszt. Pociągiem królewskim, przyoyła te ze 

swej kilketygodniowej podróży do Ameryki, królowa 
Mtrja, witana na dworce przez króla Ferdynanda
i członków Rcąda.

Przez całą drogę do pałacu „Caatroceni* królewska 
para była przedmiotsm gorących owacji ze strony tłu
mów pabliczności.

P o żar ro m a ń sk ieg o  p a łacu  k ró le w s k ie g o .
Bukareszt, 8. 12. Ubiegłej nocy wybuchł pożar 

w ptłacn królewskim, położonym w śródmieście. Pa
stwą płomieni padł budynek środkowy, a w mm m. in. 
sala tronowa i ssie recepcyjae. Skrzydła boczne pała
cu ocalały. Meble i zbiory uratowano. Pożar zdoła
no narazić zlokalizować. Na miejsce pożaru przybyli 
w nocy wszyscy członkowie rządu oraz książę Mikołaj.

Śledztwo wykazało, że pożar powstał w kuchni pa
łacowej, skąd ogień z powodu silnego wiatre przerzn- 
cił się na zabudowania pałacowe.

K u rs d o la ra .
W a rsz a w a , 10. 12. D olar 9 .001/,.
Z a 100 zł w  G dańsku 57.03 - 57.17.

1» raiak eJt «ipoiriaifialijrs W. fU w lekl w N s w i a a l t i t i i ,

Obwieszczenie.
Podaje się niniejszem do publicznej wiadomość1, źe po

cząwszy od d nia 6 . XII. 1926 r .  odbywać się będą w Lubaw ie

nadal targi na świnie.
Lubawa, dnia 6. XII. 1926 r.

M a g is t ra t
P a t e r ,  burmistrz.

Karpie tuczone
o d d a je  D o m  M o n io w o

w wi^katych i tnniejizycb ilolciach dopóki zatai starcz?.

Oferuję drzewo budulcowe
4 o  wszelkich budowni. Specjalność zabudowania gos
podarcza. Ooatarozam g o t o w e  stodoły według 

zamówienia.

M A R K O W S K I ,  L ID Z B A R K , tartak parowy.

I motor elektryczny
jak nowy 220 wolt 1% P. H.

I motor elektryczny
prawie nowy 220 wolt 1 P. H.

Kłosowski, IHowemiasto.

Kamieni polnych
k a ż d ą  Mo ś ć  z dostawą do stacji 

kolejowej zakup i

Żwirownia i eksploatacja kamieni
Tow. z ogr, por.

N o w r e m ia s to  n .  D r u r ę o ą .
Zgłoszenia w biurze Starostwa pokój nr. 12.

Telefon nr. 66. Telefon nr, 66.

WSZELKIE DRUKI
w y k . n u j e  s z y b k o ,  g u s t o w n i «  
I p o  o o n a e h  u m l a r k o w a o y o k

D r u k a r n i a  „Drwęcy**.

S ep ara to ry  do m leka w różnych w ielko
ściach  i gatu n k ach , w szelkie m aszyny ro l
nicze, a rty k u ły  budow lane, k a fle  Vełtetokle 
(zagraniczne i krajowe) w szelkie p rzyb ory  do 
pieców  i ku chni kaflow ych , p iece i ku 
ch en k i żelazne, am u n ic je  i a r t. m yśliw skie , 
sprzęty domowe, em alje , p orcelan y  i sz k ło

we w i e l k i m w y b o r z e  poleca
p o  n a j n i ż s z y c h  e o n a c h

N. Ewertowski, Nowemiasto,



„DRWĘCA“ Drukarnia i Ksiągarnia
Nowemiasto, Rynek K  4 , te l. 8 . Lubawa, ul. G dańska Mi 3 , te l .  73 . Lidzbark, P la c  H allera  Mi 15, «el. 10,
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poleca swój bogato zaopatrzony skład w podarunki dla dorosłych, młodzieży i dzieci a mianowicie:

KSIĄŻKI

Obwieszczenie.
W poniedziałek, dnia 13. grudnia 1926 r.
•db^diie się w Nowemmieście nad Drwęcą

JARMARK kramny i na konie.
Nowciriuto b,Drwęcą, doi« 7. (rodnia 1926 r.

M a g is t ra t .

Kuźnię gm inną
wraz s pomieszkaniem i około 2 morgi roli, p r.e d z ie r i.w ia  

gmina Siw arcenowo powiat lubawski,

dnia 27-go grudnia 1926 r. n godz. 2-ej pn południe
w oberży pana B a r t k o w s k i e g o  w Szwarcenowle.

Warunki dzierżawy będą ogłoszono w dniu licytacji.

Sołtys.

WÓDKI —LIKIERY
Stołowa— Starka — Źytniówka 

Banan — Mbrciówka- _ " ; 
Granfl Cardinal — Cordial Mecjoć

9  p o n ied z ia lek f dnia 13» 
XII. 26  r . o godz. iO i pól 
p rzed  południem  sprzeda
wać będę w M ik o ła jk ach
u p. Rygel za gotówkę naj

więcej dającemu:

1 kan ap ę .
Nowemiasto, dn. 10. XII. 26. 
N ajd row sk i, sek. powiat

Z majątku Zalesia
m am y do sp rz e d a n ia

2 PARCELE
po 4 0  -  50  m ó rg . Zgłoszenia 

przyjmuje

zarząd maj. Wlewsk
p. Lidzbark, telef. Lidzbark 7.

Tapety
w wielkim wyborze 
- - p o l e c a  - -

vlD r w ę o a flc N ow em iasto

Di i  2 ipJei
w Lubawie ul. Rzepni- 
kow»ki«go 3. jest natych
miast do s p r z e d a n i a .

korzystnie sprzedać 
jakikolwiek interes, 
gospodarstwo, rolą 

lub domostwo
niech ogł asza w

„ D r w ę c  y M

P o w i e ś c i :  
Mniszkówny 
Rodziewiczówny 
Reymonta i i 
Sienkiewicza “T^ 
Żeromskiego itd. if3.

Powieści i bajki
dla dzieci i młcdzieiy*

5  Książki z obrazkami.
B NUTY,

Albumy do fotografek i pocztówek.
Pamiętniki — Dzienniki. 

Lampki elektryczne i baterje. i f 
P a p i e r  l i s t o w y   ̂ § i i§* 

w kartonach i teczkach.^ 
Wazony i figury. 

S z t u c z n e  k w i a t y .  
Skrzypce i mandoliny 

oraz wszelkie przybory do tychże. 
Teki płócienne i skórzane.

K u f e r k i  — w a l i z k i  i t o r b y  
do p o d r ó ż y .

Portfele i portmonetki.
Lalki i główki.

Trąbki — Organki. 
K O L E J E  -  S A M O C H O D Y  

i wiele innych ruchom, zabawek, 
f  Niedźwiedzie, koty, psy

z materjału trw ałego.^ 
Piłk i i lalki gumowe. 

S A N K I  S P O R T O W E .  
H u ś t a w k i  dla dzieci.

Stołki dziecięce do rozkładania. 
Z A B A W K I  D R E W N I A N E  

j a k :  konie, mebelki, 
kregle, wóziki i t. d.

G ry  to w a rzy sk ie .
Kuchnie — umywalnie — wanny, 
o r a z  w i e l e  i n n y c h  z a b a w e k

Tanio! T an io !
T an ie  i korzystne podarki gw iazdkow e kupuje się  n a jle p ie j 

u mnie w najstarszym  i n a jb ard zie j zaopatrzonym in teresie  ja k : gT
Zegary stojące. Regulatory. Zegarki kieszonkowe. Zegarki 
bransołetkowe, damskie i meskie. Budziki.
Torebki alp. Serwisy do likieru. Serwisy 
do kawy. Łyżki, łyżeczki. Noże i widelce.

Obrączki. Kolczyki. Pierścionki, K olje. Broszki.
Bransoletki. Łańcuszki. Guziki do 
mank. Etui do papierosów. Laski 
alp. Pieczątki i t. d. Gramofony.
Patafony walizkowe. Płyty, Membrany 
Skrzypce. Elektryczne lampki. Baterje.
Żarówki. Struny i wszelkie przybory.

Specjalnie b a r d z o  tanio

obrączki ślubne.

Tanio! JAN CISZEWSKI-RYNEK. Tanio!

20  zł nagrody
otrzym a, kto nam w skaże kłusow nika, którego 
będzie można sądow nie do odpow iedzialności po
ciągn ąć, a który bezpraw nie polow ał na teren ie  
n o w o m i e j s k i m  lnb g w i ź d z i ó s k i m  po lew e j 

stron ie  szosy.

P o w . Zw . Ł o w ie c k i
B o r k .

Bloki kasowe
poleca

K s i ę g a r n i a  „ D r w ę c y “
Lldzbark-Pomorze

Szanownej Publiczności naszego powiatu podaję niniejszem do łaskawej wiadomości, że przy moim składzie kolonialnym urucho
miłem z dniem I-go XII. b. m.

Olejni; i iriiczii! prą
POLECAM w  m n ie jsz y ch  i w ię k sz y c h  ilo śc ia c h  olej s ie m ie n n y , r z e p a k o w y  i m aku ch y . 
KUPUJĘ k a żd a  i lo ść  n a s io n  o le jnych . PRZYJMUJĘ także prywatne nasiona do wytłaczania.

Prosząc Szanowną Publiczność o łaskawe poparcie mego nowego przedsiębiorstwa, kreślę z poważaniem

B. CH ELKO W SKI-N O W EM IASTO , RYN EK 22.
TELEFON N: 80. - TELEFON Nl 80.

r  K O N I A K I
* VI 5 . 0 . P. —

JE/SHwirowy — R*s. Spleial« 
wMtek MłdicfnaL—' Winiaki mieszane

ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE W INKELHAUSEN, TOW. AKC. STAROGARD - POMORZE . Z A t  1 8 A 6 :

E lita
B a c z n o ś ć !

Szanownej publiczności Nowegomiasta i okolicy 
polecam mój otwarty

skład kolonialny
neróżnik ulicy Sobleskiego-Rynek.

Licząc na łaskawe popsrcie mego przedsiębiorstwa 
i ręcząc za skorą i r, etelną obsługę kreślę 

z głębokiem poważaniem

Franciszek Grzywacz.


